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Kraków, 15 lutego. europejskich w ostatnich 25 latach, coraz 


Wezorajszy telegram naszego wiedeń- |t? dalszy wzrost tych wydatków jest ko- 
skiego korespondenta i równoczesny. z| Gzy, bo jedno państwo z drugiem 
m ARAD ADNE RRC RENE 
oniosły zgodnie, że „dla braku fundu-|U"0 "Uw , / sy- 
szów“ ma być zaniechaną regulacya stemu militarnego. Pom'mo olbrzymieh 
rzek, której koszt na całą Austryę obli-|* tym kieruuku wysilków okazują się 
Gzono na 40 milionów. Wydatek ten miał |JeSzcze zawsze pewne braki, wchodzą w 
być rozłożony na 15 lat, tak, że xoczay jiyi powe „ułepszwwia* —- a zatem idzie 
wydatek wynosilby 2,666.000 złr. Re- A m nowych ofiar. Pomimo za- 
prezentacya wiedeńska naszego kraju, naj. |PeWnień, że SHREK dwóch i trzech 
R S pre AE I o TESE GRIMM Sku Do jedno ERTE 
„a Paata T kie w Sprie k drugiemu nie ufa, u sankcyonowany przez 
Aa ah dżetowej ma złożyć, nie| Europę system bezprawia stworzył stan 
w komisyi bu veJ ażował w kię-|niepewności ogólnej, w której nikt nie 
zanadto stanowczo Się zaangaż ma Ko-| Wie, czy jutro już o sam byt walczyć 
pu negacja m" sprawie o- mu nie przyjdzie. Więc na razie odracza 
ło wnieść Ee Maj św wynika — |Si2 wszelkie cywilizacyjne i produkcyjne 
która o Jak WO PLEJ adnie,  |vydatki, które mogą być błogosławień- 
oczywiście bagazo trocie, nieg ala stwem dla milionów ludzi ażeby można 

W chwili, kiedy dla wydatku okryć wydatki n: ak. 
3 milionów rocznie na cele tak bardzo KE b= aae 0, co miliony w ża- 
produkcyjne i cywilizacyjne, państwo nie A zastrz = c mnalią 
ma funduszów — obradują w Wiedniu mniej S U się — że pisząc to by- 

= F tg? naj! nie Zwracamy się przeci hwa- 
a C nad aa e ps leniu kredytów na tele KÓW dalo. 
rząd się domagać na cele ah byłby, ktob m | 

w" ĆW j ‘akjero| DYM PJY, KLObWY wśród grasujacego ra- 
Dowiadujemy się też, że kredyt, jakiego busiostwa chaty swej ne iai a 
Nec i aa, ma W sam się nie ubroił. Ale zapytać się go- 
da wyższym od Ey AK Ju. [dzi — jak długo trwać bedzie i do czego 
padły ain T a Glfony doprowadzić musi system, w którym ce- 
WnOGZ Teki 

3 a i AM cywilizacyjne ustępować mna. 5 
srajowej, austryacki i węgierski, mająód 4 i o n km 
Swych parlamentów zażądać znacznych, |$ JUNE i 
nie na krocie, ale na miliony obliczonych la 4 Wy giy” 
kredytów na uzbrojenie pospolitego rusze- kie bygomię. jakie im syste HE” R.) 
SP zęzwnia SE" agnar ja ta | sk dłago naz yad się nadziei obni. 
Cya w Wiedniu oba te nadzwyczajne kre- hon łan=tnaż BIN ę będzie „genial- 
tak_ dla as? WOJE, JAKA ple RATEN nieod 
ra obrony krajowej uchwalili bezj'* zy” RE 
mia. Inaczej też uczynić nie możejļ987 > pm stan rzeczy stwarza, 
pinna — położenie obecne za-|SCiągnie kiedy 


domaga się gotowosej| W 
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tórego imię z tym 
się rej nGeni- w 


Siebie nie podziw i 
eysa pokaz 


tt kie, BAZE, mr na ton cel] s 188 TY tm Ry NA a ii a S 
8 możną. mą | ; a 
Te dwa fakta, które się tak dziwnie Korespondenca „NOWEJ ROIOTNY , 
zbiegły, charakterystyczne rzucają światło 
na położenie, stworzone w Europie od 11 lutego. 


adowy i Sedanu. Na wydatek w wyso- 
kim stopniu cywilizacyjny, wydatek, ma- 
Jący ogromne przestrzenie kraju „uchro - 
nić od wylewów, krociom roluików za- 
bezpieczyć plon pracy, ułatwić żeglugę, 
a przez to wszystko podnieść ekonomi- 
Czny stan kraju — na wydatek tak pro- 
ukcyjny nie może państwo znaleść pie- 
niędzy, pomimo, że chodzi 0 niecałe 3 
miliony rocznie. Ale kilkadziesiąt milio- 
nów od razu na cele wojskowe znajdzie 
się, bo się znaleźć musi. Pomimo olbrzy- 
miego wzrostu budżetów wojskowych 


SYWULA. 


OBRAZEK 
skreślił 
Henryk Josse. 


l. 


Ksiądz Iwan Starecki, oprócz zwyklych, co- 
aziennych klopotów , PP co kilka lat, jak 
TA 08 tak zwane „generalne klopoty”, 
lżejszych „A dzielił na lżejsze i cięższe. Do naj- 

Jszych zaliczał urodziny, bo choc aż miał juź 


ni mniej, ni więcej 
el, tylk Aahar i la 
mo to serdecznie się Vo sześcioro dzieci, mi 


pe cieszy? narodzinami sió- 
dmego , = do Najcięższych zaś ER A 
wianie synów do szkoły, ,,, Z edrok ao wypr 
ich cztery — dotychczas nie ex — A miał 


"as faaaog ta- 
az1ą | 

aa byłby z pe- 
naJcigższyeh kło. 


dnej za mąż, w takin bowiem 
wnością rozszerzył granice 
potów. 

Dwóch Stareckich uczęszczało już do 
zyum drohobyckiego, obecnie miał tam przybyć 
trzęci i ostatni. Było to wprawdzie z Kaa 
sierpnia, a więc po żniwach, pelne jednakże sto. 
doły wcale nie przeszkadzały paślkom w kiesze- 
ni. Ksiądz proboszcz nie chciał przedawać zbo- 
4, czekając na lepsze ceny. nie pozostawało te- 
y nic innego, jak sprzedać jaką niepotrzebną 
Sztukę żywego inwentarza  Namyślał się długo 
nad tą sprawą, ale jakoś nie mógł dojść do ia- 
du. Raz wahał się między pszenicą i łysą koby- 
4, to znowu między jęczmieniem a wcłem so- 
owijem, za którego dawał Karczmarz ośmdzie- 
Siąt reńskich, aż dopiero, kiedy Moszko, han- 

ujący lnem, jajami i masłem,” przywiózł smu- 
tną wiadomość o „zbożowym krachu“, ksiądz 
Wan powziął stałe postanowienie, które się wy- 


gimna- 


0 Warsza:0a» tak 
„ Ostatnie dnie karnawału schodzą U nas ‘a5, 
jakby nie były SBa tego czasu , który 8za- 
lonym nazywać przywykliśmy. Za dn: parę Z pna 
poddańszem sprawozdaniem“ rocznem udać Się 
ma generał Hurko do Petersburga, % jak twier- 
ZĄ nasi przyjaciele, przywiezie stamtąd kilka pa 
nowo ukutych piorunów przeciwko Nam. e 
doprawdy, że nie ma już u nas co druzgolać. 
Zresztą polityka nie pozwala na to, jakkolwiek 
bowiem Rosya zupełnie sobie wojny 18 RR 
pragnęłaby nawet kosztem bardzo znacznyć sd 
jej uniknąć, to jednak prasa i opinia peba rzą. 
v ile naturalnie może, w kierunku wojowniczy! 
Pokojowa robota rządu obecnie ogranicza się do 
prześladowania żydów i do stawiania projektow 


raziło wymownem spojrzeniem, rzuconem W stro- 
nę obory. - 

Jednego dnia, po obiedzie, kiedy dzieci wy- 
biegły do sadu spożywać deser prosto z drzewa 
ks. proboszcz przystąpił nareszcie do rzeczy. F 

— Bazio idzie do szkoły — odezwał się ©) 
żony, — a tu pieniądze chyba z pod ziemi wy” 
ana dał urodzaj, — odpowiedziała żona ;— 
|= a sprzedawać, nadzwyczajna 
zniżka, przyjdzie samemu dołożyć ... Piszą w D- 
le, że konkurencja Z Ameryką zabije nas; nie- 
słychane rzeczy, tego. nigdy nie było! strach 
pomyśleć... 

— Goldfisz, 'dostawca dla stajni w Drohowy- 

sta} się o nasz owies. 
p ły k tam kilkanaście korcy owsa! — od- 
powiedzial ks. Jwan; FR zresztą Goldfiszowi nie 
spieszno, a Bazio musi być pierwszego września 
obyczu. 

i Ay, cóż robić?... Pojutrze jarmark w 
Komarnie, spróbuj wyprowadzić kasztana.... = 

— Jakże kasztana?.. dwuletnie źrebię! .. 10 
ja go chowam dla wojska a teraz pozbędę 28 
byle eo?... Wieczna szkoda. 

— A sołowija?... - 

— Nie można wyrywać z pary... 
iy teraz chude, orka w polu... nie można- 
27 Powiem co innego : ot, choćby sywulę sprze” 


tem W0- 
REA Ale 


j Jak = adneła jejmość, żywo 
się poraszy gazy, 27 zagadnęta Jej : 
śmiałą, "ke, — odpowiedział jegomość Die” 


oczy 1. Mowy człowieku, Natalka wypłakałeby 
Ażeby zrozumi i 
; A toć o igi ŚCI , należy 
ie, e a toogt, Jinoli, ae 
ROZ "JO 
rzęcia. Najmłodsze miały czubatą karę į pomimo, 
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ę przyjmują: 
a. > po owej Reformy" i wszystkie urzęd 
miejscową : Administracya „Nowej Reformas Ommy yetki gdy pocztowa; 
trafika w Rynku; — Q. k. krakowskie koneesyonowana raz nowości F. A. Grigara i Główna 


(Silberstein) plae Maryscki do; 
ands! Kuklińskiego w Hali Sukie? 
oszenia (inseraty) przyjmeje Admini- 


2 pismem (pétit 7 J 
hastopnp raz po 5 oeat. Nadestane (na 3 nronnioy dziennik, og ee) a? W ob, r Rey 
e ca wiersza drukiem 
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Czyneiela. — Handel Z. Skalskiego w Sukiennicach, — B; 
uie — Haudel J. Bajera przy ulicy Grodzkiej. — Ogt 


rtacra xa opłatą od miejsca wiersza drobnem 
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podatkowych i w ogóle finnnsowych. z których 
Jeden lepszy i mądrzejszy iest od drugiego. Powoli 
tedy ukazują się rozporządzenia najrozmaitsze. — 
l tak wiadomo już wam, że żydów usunięto od 
wszystkich prawie posad, że w przyszłości gotuią 
się rozkazy usunięcia iêh od adwokatury i noia- 
pea" Rezultatem tych rozporządzeń jest gwałto- 
wne rzucanie zakonu starego przez żydów, chrzee* 
nie się i przyjmowani innych religij, U nas w 
Warszawie, w ostatnich czasach szczególniej, wiele 
rodzin żydowskich przyjęło kalwinizm lub prote- 
stantyzm. Na pochwa$ę plemienia należy zazna- 
ss, iż przejścia na prawosławie ze sfery żydów 
nteligentnych nie zanotowana ani jednego, a przy- 


Jęcie o Przęz p. H. Kokoszkę , nota- 
kid A, SYgnalizowane przez jedno z pism 
rukowych, wy e przez J p 


strony AN A pnergicrig Progne ra 
korespondencyę pomiegąją,, 94 do pisma, które 
Niski i ni 4 

faz ma dolę KOWany nigdy kurs rubla tę 
wo-handlowe, w o niu, iż stosunki przemysło- 
miły ioo 2 atnich zwłaszcza czasach, oży- 
ści były w stania „(3% Jednak, aby choć w czę- 
ści ydy w stanie Wyrównać straty ostatnich lat; 
a zwłaszcza ostatnich miesi r: Towarzystwo 0- 
pieki nad handlem i Przem sh. oraz jednostki 
z dobrą WOIĄ Six sobię za Gd wyjściem z 
tego położenia ale wobo PŁ ch bezustannie 
trudności zę strony rządu Za p to Sa bezowo- 
cne trudy „i zmarnowane, Obecnie podniesiono 
myśl porozumienia się za Wsci ARE a właściwie 
Z Bułgaryą 1 Rumunią. usta jae a nawet podo 

bno już dwóch agentów JPA y: państw, którzy 
z przenośnemi wystawami K: dA zajmować Się 
będą utorowaniem drogi EE p przemysłu, 

który już dziś stanowczo wyar został przez 
przemysł rosyjski z targów „70m d ra, a Dawet i na 
miejscu walczyć z nim musi. Naturalnie należy 
popierać calą duszą te hsiłowania jednostek , ale 
slusznie zauważył Jeden z naszych ekonomistów, 
iż tego rodzaju praca jest p aid na bardzo kru- 
chyeh podstawach i żę lada podmuch wiatru w 
niwećz obrócić ją możę, Dziś handel 2 Rumunią 
i Bulyaryą z powodu-niedogodnych cłowych wa- 
runków tych państw z teya przedstawia pe- 
, hwila zmienić 
konkurencji z 
nże ekonomista 


ne szanse, ala waruąk 
się mogą, a wtedy naszą wyrc 
austryackiami ni i 
twierdzi. iå jad, 


0 rod zaju prod | 
cu. Łatwiejszą a r 
e. bo cóż uczy ami ludzi już w 
pewnym fachu wykształconych i z setkami fa- 
bryk, stojących na pewnym stopniu rozwoju. 
Nowy pan minister finansów zaufania ogólne- 
go nie wzbudził — przeciwnie, projekt podatku 
dochodowego osobistego stworzył znów większą 
ilość malkontentów. Gospodarka dziwna i niczem 
niewytłómaczona, bez programu i logiki. coraz 
więcej burzy się i gotuje grunt do rewolucyi socyal- 
nej, która o wiele jest bliższą, aniżeliby się to 
na pozór zdawać mogło W wychowaniu prowa- 
dzi Się zupełnie ten sam system popychania do 
niezadowolenia i tworzenia malkontentów. Szkoła 
przemieniła się w rodzaj koszar, w których na- 
uczyciele spełniają obowiązki nie pedagogów, 
lecz szpiegów, System ten nigdzie się tak wy- 
bitnie nie rysuje, jak u nas pod Apuchtinem, 
który wyznaczą specyalne nagrody za gorliwe 
pełnienie obowiązków denuneyatorskich. Nauczy- 
ciel nietylko pilnuje nauki i zachowania się ucz- 
nia, ale tego, co ma w kuferku, bieliźnie itp. 


że mówiąc szepleniło jeszcze, wiedziało bardzo 


dobrze, które kurczę od jego kury. Starsze było | go, zaparła 
szczęśliwym posiadaczem cielęcia, któremu po-|gach i pochyliwszy łeb, zacz 
| kryjomu wynosiło mleka; Bazio miał kasztana, Maksy:n, jako był chło A , 
’ | dia którego dobywał ze szpichlerza owies przez |że nie podoła — hę 
okno za pomocą kapelusza przymotowanego do | kich 

tak szło po kolei, gdyż nawet owi dwaj | chcąc 
uczęszezsjący w Drohobyczu do gimna- | stronk 
każdym liście łysą i gniadego | chwili 
Najstarszej z | dziera 


tyczki — I 
Stareccy, 
zyum, polecali w r 
szczególnej opiece rodzeństwa. PE 
dzieci Natalce, przypadła w udziale sywula. By- 
ła to jałówka bardzo ładna, Jednostajnie siwej 
maści, pysk tylko, uszy i ogon miąłą trochę cie- 
iuniejsze, a wzdłuż c.icgo grzbietu wąską i ró. 
wią, jakby wymierzył, ezarną prege. Wedlug 
twierdzenia diaka, sej WŚ: A 
kiego chowu, tam bowiem na Podolu 
die siwej maści . kiedy jechał do Tarno 
pogrzeb swojego brata, który umarł w 
wojskowym, dosłużywszy Się rangi kaprala, Swo- 
ją drogą przed rokiem ten sam diak dowodził, 
że z sywułi nie nie będzie, bo »zamiata* nogą. 
mi. Przypominała mu to czasami Natalka , Dh 
jednakże nie zmięszany, mówił sentencyonalnie: 

— Mondryj Polak po szkodzie... A 


Przysłowie, chociaż niezbyt szczęśliwie zastó- Pargziej dokuczały... na niepogodę. 


sowane i niezbyt poprawnie wypowiedziane Ta- 
towało sytuacyęe i 

Tę więc sywułę chcial sprzedać kg. Starecki 
czemu jejmość, opierała się jak najusilniej, 

I byłaby prawdopodobnie postawiła ną Swoję 
gdyby ks. proboszcz w stanowczej chwili nie E 
się zdobył na bardzo dowcipny. pomysł 
w najgorszym razie miał odwlec przegra 

— Skoro tak, 5 rzekł od niechcenią, to 
lepiej niech Natalka rozstrzygnie. 

Pewna swego jejmość, przystała Da ten wnic 


II. 
Trzeciego dnie wczesnym rankiem 


naj. 


sek, 


a | > 
y-|toczą się oddawnk, a dotychczasowi właściciele 


R wydane rozporządzenie przez Apuchtina 
jeszeze dalej, profesorowie jak policyanci obo- 


Wiedeń. ! 

=) Ciekawe wyd: rzenia pia lutego. 
niemieckiej, które Sprowadziły. klubia Irredeniy 
lewicy Izby poselskiej, mo To, nowe rozbicie na 
od tego, co ku niepospolilemy 7 edwieść uwagę 
wadzi? Bynajmniej! Nauczy zawczasu dziecko | oliwie wszystkich myślących R Bmuiceniu niewzt- 
wykrętów, kłamstwa, fałszu, a ze stanowiska na-|przę myślących ludzi spoźeczeńą owicie do- 
zego przynosi tylko pożytek, bo każdy z tych dzieje się w łonie naszej własnej Poj, HAażego 
prześladowanych maleów uczy się zawczasu nie-|q parlamentu austryackiego. Co w cą 
nawiści. E . . |w pełnej Izbie i coram publico rasato | 

W administracyi, sądownictwie, wszędzie je- | ezjonkami Koła polskiego, to nie zajdzie wn 
dnem słowem ten sam porządek, ta sama praca | pp, Riegerem a Gregrem, między  Olam-Martini 
na nienawiść. Śmutną dla nas jest tylko rzeczą |tzem a Waszatym, między Liechtensteinem 4 
iż ta praca moskiewska nie zawsze idzie sama, | popjykarem, a nawet między Plenerem a Heils. 
że pomagają jej ludzie, polskie noszący nazwiska | pąrgiem. 

chociaż ieh ogólna pogarda otacza Naród w nie-| 7 góry zaznaczamy, że w tem, co Zuszł0, wi- 
woli musi wprawdzie pewną cząstkę z siebie | gzimy ciężkie przewinienie osobiste posła Bili. 
przeznaczyć na znikczemhieńie, ale bolesną jest skiego, ale źródło złego widzimy w zaniedbą. 
rzeczą, gdy ta cząstka się powiększa. I tak je-|njy zasady solidarności przez cało Koło, w wę. 
dnak wobec tego, co z mami się dzieje, stoimy | wynętrznem rozprężeniu Koła, które jest natural. 
dosyć twardo. Nie podobna zapomnieć bowiem.|nym skntkiem niewłaściwego pojmowania śro. 
że wpływu żadnego nigdzie nie mamy. Chłop, |jego żadania i stanowiska. Gdyby Koło nie uw 
na którego w przyszłości dopiero dalekiej liczyć | Zało się tylko za trakcyę prawicy, gdyby” e a- 
możemy, zostaje jeszcze pod wpływem komisa-| więcej baczyło na narodowy charakter swój R 
rzy i pisarzy gminnych, do samowiedzy obywatel- wyłącznie właściwy Kołu, że żaden z RAW - 
skiej jednak prędzej czy później przyjdzie, przyjść parlamentu śni w przybliżeniu nie może = ów 
musi, bo ziemi, języka i religii Moskwa mu WJ- ||e narodowym jak Koło być „owa 
drzeć nie zdoła, a są to trzy zasadnicze, u na8 | „ada solidarności byłaby y 
przynajmniej, EE, wk ma szanowaniu, członkowie j 

Swieżo naprzykład w Litwie w gu zani węzłem wspólnym, 


poszło i 3 JE 
więzami są czuwać na ulicach i niby szyldwachy 


$ A A (7 e ? o 
ieniać się muszą. I czegoż to nauczy?.. czego 
pa r Czy choćby karność do szkoły wpro- 


ty- 
JON Za~ 
w większem u Kola po- 
ego byliby więcej zwis- 


La P AH i F F : . . A ikt 7 nich wf k 
leńskiej trzy wsie zdecydowały się na wzniesienie | šni w komisyguh w 1 ie mógłhy 
kosztem własnym szkoły, oświadezyły jednak, ŻE | wać na Ran rd k pełnej- Izbie występo- 
na koszta budowy domu szkolnego i pensye dla mógł dopuścić + rękę, pos. Biliński nie byłby 


się podkopywani: £ i 
è podkopywania powagi Koła, i 


nauczycieli dadzą nie pierwej, aż im władza M 

naukowa da zapewnienie, Cne rac >. R deska; w thai, kraju 
bywać się będą po polsku. Fakt ten nawet ogło „ JSRUSJI ogólnej nad ustaw FA 
SA lat a Prawitżlahoienkól Wiestniku, | ZeRiu robotników na wypadek chorobie NOA 
no i rzecz prosta, na przyjęcie warunków chłop. | "IM Z polecenia Koła pos. Bobrwy ńabi, 
skich rząd się nie zgodził. i story nie nalezy do naszych przyjaciół ani ose- 
Prasa nasza ulega obecnie rozmaitym przemia. bistych, ani politycznych, w którym jednak ma- 
uom. I tak Wędrowiec przeszedł z rąk p. Ą,|S'my uszanować reprezentanta Koła w tej dysku- 
Gruszeckiego na własność p. Piotrow.|SJ! i musielibyśmy uszanować tę powagę jego 
skiego, naczelną redakcyę pisma objął p. A. | nawet wtedy, 
Dygasiński. U Kuryera Codziennego, który otrzymanego polecenia tak dobrze, jak mu to 
od.pownego ezosu przeszedł w dzierżawne ręce rzeczywiście się powiodło. Pisaliśmy już, ile 
pp. Szczutowskiego i Hodorowieza |P?edów w tej dyskusyi popełniono, dopuszczając 
traktuje podobno kilku amatorów i chcą go na- | BISzych jeszcze mowców polskich, wnosząc zam- 
być. Amatorami tymi są podobno pp. Brze- | PEC dyskusyi i t. p. Wszystko to były błędy 
ziński, Guwalewicz, Czapełski, potem Kola całego, ale nie było w nich ciężkiego zawi- 
' ze wł Net. w końeu pp. A. kóry A „cj MDA: Biliński, 
i Peretz, banki i i na czeni i 
„ bankier. Układy jednak brólndjefjAko mt M wem 1 z ja 


to jeszcze wbre 


8 


gdyby nie był wywiązał się z . 


Z podol- | szkoły, 
widział | dań o i 
pola na | widok « 
szpitalu | symyłą 


» |Skiego koloru. 


' tobliwie, — chyba już 
który | za 


Prowadził | powožąċy końmi Łu 


y 8. Orgeltiranda synów jak 0- 
nowane ceny wysokie zgodzić się ARE |. 
IA zaprzeczeń Przeglądu i 
nuje się przy pierwszem twier: Í j 
liez « prenumeratorów pism eoi a raj 
poczcie wzrosła — sprawdziłem cyfrę ną Nar 
turalnie, iż są pisma licho i nudnie a z: e 
którym spora liczba czytelnikow OdŁAŚŁ * ie i 
T którym przybyło. Do tyeh OMEbnich Kat 
pa „w pierwszej linii Tygodnik ilust 

stada, Bluszcz. Przegląd Tygodni Now 
urodzone dwa tygodniki Życie i ea pu. 
wszechny, lubo większego interesy RE i 
dnak pierwsze z nich w ciągn nie kd ML: 
taiu zdobyć umiało rę koda Egar 
wód tu, że nasz ogół ezytać hide" a str 
nowych, zych, w przekonani JE 
: zajmującemi będą. 


C 


Za bramą, jałówka, Przeczuwając coś niedob 
się nagle na wszystkich czterech J 
gła cofać gwałtownie. 
śonserwatywny, widząc 
po dyż mimo wytężenia wszyst. 
sił jechał i | Ba ŻA wożą? RE 
ustąpić glupiemu bydlęciu, popuszezał po- 
a1 w ten sposób dotrzy mywał placu. W tei 
sywula niespodzianie zmienia taktykę sa 
sk NAA 1 dalej-że ewałem prosto przez fosę 
A eż: a za nią Maksym w szalonych 
bę ska ach... Itak. pośród kłębów kurzawy. bie- 
Paka kawał ku wielkiej uciesze psów, które 
z Szora tekaniem okazywały swe zadowolnie- 
wog iag “em niedługo to trwało. Koło sainej 
Jakby dla potwierdzenia najnowszych ba- 
nteligencyj zwierząt, a zresztą może na 
Swieżo pobielanych ścian, zatrzymała się 
* Spojrzała na Maksyma, sapiącego stra- 
1 szła już dalej całkiem spokojnie. Przy” 
nawet bez jakiegokolwiek sporu de PA 
M... Pracy: Sywula niosła na grzbiecie tobati 
AKsyma, on zaś pomagał jaj w zamian nis 


wierzbiny w odganianiu much. które tego 


— 8 nie 


szliwia 
stapili 


„ > dwie godziny potem tą samą droga l" 
SIĘ bryczka ks. proboszcza, na której niebie- 


mość i Natalka pod wielkim parasolem 
y ka napół żar- 
— Mamo — odezwała się Ñ zamąż. .. 

nie pół ou? — pytała 
— Dlaczego?... Cóż M 
ziwiona mama. iałam zabrać z sobą 
— Ano, skoro sy eulś b. to przecież teraz 
na moje przyszłe gospodars! 
nie będę mieć żadnoć aja uspokojenia Natalki, 


Matka roześmiała ss sama, że to zły Znak. 


-| sób poniżający. Osobisty 


zował przeciw wywodom mówcy, któ- 
ry przemawiał imieniem Koła, nj. 
walczył przeciw samemu Kołu. A ms- 


„Tygodniowego utrzj- domiar jeszcze w jaki uczynił to sposób? Pan 
ił Bobrzyński oświadczył był, że ma od Koła pole- 


cenie jak najstanowczej odeprzeć poniżenie Sej. 
mu do rzędu ciał intormacyjnych dla rządu, ją. 
kiemi są Ísby handiowe, Towarzystwa gospodar. 
skie i jakiemi mają być” przyszłe Izby robotni- 
cze. Uzyż jest ktokolwiek w kraju, A a nią 
zgodził się na taki protest? Oprócz p. R skie- 
go mie ma pewnie nikogo. Pan Biliński I 
się tu osobiście zadraśniętym, bo w Fiu > 
rządowym nie było poniżenia Sejmu, zy, h. 
jako sprawozdawca komisyi myślsł ok -e 
jekt rządowy i wciągnął a E 
Koła i w %0-~ 


położył ponad uroczysty protest SE ih 


wach na pół dowcipkujących protest 

czał. e 
Dalej oświadczył był p. Bobrzyński, airs 

gnienie przymusowej asekuracyi Na To 


surowo, 


— Durnyś — zawyrokowała jejmość 
chociaż rada była Rómarzeniu Lucis. Maksyma. 


W Komarnie na rynku, zast i Stareck; 
opędzającego się zgrai en ta, zabrawszy 
wysiadła przed zajazdem Alam wcześnie po. 
walizkę i parasol, cheisła się ciżby; — Natalka 
robić sprawunki, obawia parasolkę i popru- 
wydobywszy Schowakg,, pądjechać ku Maksy, 
wiwszy ka elusz, aizej sprzedać sywulę. 
Wi a pa zówkę? zapyta! joden ze staro. 
e za M JE, skrupulatnie jej hud 

zakonnych, 5 wiła e”. domu pa 
Natalka powa ylko na chó Jeszcze — 
sprzedać S90 razu pozbyć się 
chcąc w OŻLIWĘ: } zdj 

celę u iewięćdziesiąt reńskich — odpowiedziała 


— 


Symo= 


natrętówę, podała 


pes namg. ile? — pytał żydek — cóż to, wona 


złota ?-*- - 
go en ceikelad? — zakpił inny, który z za- 
wodu 474 funkeye trefnisia na żydowskich we- 

14 i _ 

sowie nie Sławy dowcipnego 

Rozpoczął się hałaśliwy targ ze wszystkiemi 
podstępami naszych nieocenionych izraelitów. Je- 
den groził, drugi schlebiał, trzeci kpił, a wszy- 
scy pehali się tak gwałtownie do wózka, że od 
czasu do czasu musiał Maksym interweniować, 
Natalka znużona nie umiała sobie dać rady. 

Wtem pośród ciżby ujrzała biały słomkowy ką. 
pelusz, pod jego kryzami dwoje niebieskich oczu. 
dalej okrągłe rumiane policzki, wreszcie duże wą- 
sy, jakby z lnu uprzędzone... 

Wszystko to należało do młodego chłopca, któ. 
ry oglądał sywulę i rozmawiał z Maksymem, 

Po chwili właściciel dużych wąsów utorowsł 
sobie drogę przez tłum protestujących żydów ; 


ale w duchu przyża jei — przemówił nieśmiało | ukłoniwszy się bardzo grzecznie, stanął przy gą. 


— Proszę pannulm 


Maksym sywulę na posironku drogą do Komarna |wsdzi pannuńci kawalera ?... 


6— a może sywula przypro |mym wózku, ciekawie spoglądając na 


młodą 
0 d LSA 


sposię. - n.) 


w gospodarzowi, . 
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rolniczych jest zboczeniem od zasady ustawy, 
które możę zarazić ludność wiejską socyalizmem. 
Koło nie ma nie przeciw asekuracyl ludności 
wiejskiej, byle nie wiązano jej z zasadami usta- 
wy tej i byle nie Rada państwa, lecz Sejm kwe- 
styę asekuracyi robotników rolniczych uregulował. 
P. Biliński zwalczał także to oświadczenie ró- 
wnież w zwykły sobie pół dowcipkujący sposób. 
bo ustawa, nad którą on, profesor, pracował, 
musi przecież być wzniosła ponad krytykę Koła. 

Nakoniec p. Bobrzyński oświadczył bJł, że w 
Galicyi robotnikiem rolniczym w, znaczeniu tej 
ustawy jest cała ludność wiejska, bo i chłop po- 
siadejący własny grunt, * „uga na obey 
grunt na robotę dla zarobku. *latego ustawa nie 
da się tak poprostu zastosować do robotników 
wiejskich. Tu p. Biliński Wręcz Już zarzucił mów- 
cy Koła, że nieprawdę mówi. Aby zaś módz za- 
rzut ten uczynić, P- Biliński odwrócił słowa p. 
Bobrzyńskiego, przypisując mu zdanie, że w Ga- 
licyi każdy robotnik posiąda grunt własny. 

Czyż ta polemika w ogóle, a na domiar taka 
o członka Koła przeciw Kołu w pełnej 

zbie, gdzie wszelka indywidualnosć członka u- 
staje, może być dozwolona? Czyż to nie jest naj- 
wyraźniejsze wyłamywanie się z wszelkich kar- 
bów? Czyż Koło zniesie takie podkopywanie zna- 
czenia uroczystych oświadczeń swoich? Czyż my 
Wszyscy możemy pozwolić, żeby Koło dopuszcza- 
ło coś podobnego? 

Z p. Bilińskim Koło miało już przykre doświad- 
czenie z okoliczności zabezpieczenia robotników 
na wypadek kalectwa. Czemuż pozwoliło mu o- 
bejmować znowu referat? Czemu w ogóle nie daje 
członkom komisyj wcześnie swoich instrukcyj ? 
A w komiayi ugodowej, jakże wygląda p. Biliń- 
ski, gdy głoeuje przeciw poprawce p. Trojana w 
sprawie tekstu banknotów, gdy p. Hausner 
głosuje za nią? I to jest solidarność ?... 


Przesilanie ministeryalne we 
Włoszech. 


Pomimo swobód konstytucyjnych, które ludom 
europejskim pozwalają wglądać od czasu do cza- 
su w tajniki dyplomacji, mimo istniejącej w prze- 
ważnej liczbie krajów wolności słowa i druku, 
stosunki międzynarodowe bywają częste otaczane 
tak gęstą mgłą, iż tylko nieprzewidziany wypa- 
dek, obalający wszelkie obliczenia dyplomatów, 
odsłania nieraz przed oczyma ogółu istotny stan 
rzeczy. B A 

Jedną z najmniej wyjaśnionpch stron obecnej 
sytuacyi był niewątpliwie stosunek państwa wło- 
skiego do Niemiec i Austryi. Co chwila można 
było wprawdzie słyszeć o potrójnem przymierzu 
tych państw ; przymierze to było jednak czynni- 
kiem, którego wartości nikt bliżej ocenić nie u- 
miał, jakkolwiek brano go w rachubę przy 
wszystkich politycznych kombinacyach. Dopiero 
klęaka zadaua Włochom w Massawie, a nastę- 
pnie dymisya gabinetu Depretisa rzuciły więcej 
światła na tę sprawę. I dziś podobnie jak pier- 
wej nie znamy poszczególnych punktów trakta- 


tu, łączącego trzy gabinety; w każd j 
razie przybyły nam pewne wakazówii, p i 


łniające nas do nader oględnych i ogólnikowych 
nie mniej przeto ważnych wniosków. 

f Nieostrożne a nazbyt optymistyczne wyrażenie 
się br. Robilanta o polityce kolonialnej, będące 
dowodem, że rząd włoski nie przewidywał mo- 
żebności krwawego starcia z Abissynią, utrudni- 
ło jego stanowisko i spowodowało dymisyę całe- 
go gabinetu. Fakt ten nie miał w pierwszej 
chwili ogólno europejskiego znaczenia. Wkrótce 
atoli ukazał się w dzienniku Opinione, inspiro- 
wanym przez ministeryum spraw zagranicznych, 
artykuł, przemawiający gorąco za pozostawieniem 
hr. Robilanta na jego dotychczasowem stanowi- 
sku, a popierający to żądanie argumentami tego 
rodzaju, iż sprawa pierwotnie czysto wewnętrzna, 
stała się w jednej chwili międzynarodową. Or- 
gan ustępującego ministra twierdzi, jak wiado- 
mo, że traktat między Włochami, Niemcami 
i Austryą, który w bieżącym roku traci moe 
obowiązującą, polegał na Wwzajęmnem poręczeniu 
całości granie, ża hr. Robilant rozpoczął już u- 
kłady celem odnowienia go 1 Że odnowienie tra- 
ktatu zapewni Włochom nowe a ważne ko- 
rzyści. : 

Nietylko ogólnikowa forma tego artykułu, ale 
i widoczny cel, 
przyjmować wszystkie te tWIerdzęnią 
ostrożnością i niedowierzania Mamy jeszcze 
świeżo w pamięci mowę 53. san* W której 
żelazny kanclerz mówił © pototan iemiec 
tak, jak gdyby w razie obcego NAJSZÓU hig mo- 
ły się one od nikogo spodziewać Pomocy, 
gy SIĘ AREN Spodź aże Bi 
żnaby wprawdzie przypuścić, ŻE SEA Mar 
miał wówczas na myśli sytuację; J* d PNE 
tworzy za kilka miesięcy, w chwili, 8 y Jstnie- 
jące dziś traktaty przestaną obowiązy wać; Pad 
eo bądź ton jego mowy był tak odmienny E 
tonu, jakim Opinione mówi o wzajemnej 868W% 
raneyi, iż nie mogąc obu zdań pogodzić, P0729- 
staniemy i nadal w tej samej, co dotychezas 
wątpliwości eo do właściwej istoty owego taje- 
mniczego traktatu. 

Bez porównania ważniejszem jest to, co Opt- 
nione mówi o warunkach, pod jakiemi br. Robi- 
lant chciałby ten traktat odnowić. Dzieunik wło- 
ski przytacza na pochwałę ministra tę okoliczność, 
iż przewlekał on umyślnie układy, ażeby tem 
e wymódz na dwóch innych państwach pe- 
w 
mach rzędowego pisma zapewnienie, że po- 
zostawszj nadal ministrem, potrafi wyzyskać sta- 
nowisko Włoch wobec Niemiec i Austryi z ko- 
rzyścią dla narodu i żę nie zobowiąże się do 
niczego, jeżeli za cenę tego zobowiązanie nie u- 
zyska dla swej ojCZYZNY nowych nabytków. Tru- 
dno przypuścić, ażeby dyplomata, pragnący za- 
trzymać tekę spraw zagranicznych, pozwałał 
dziennikowi, Z którym utrzymuje stosunki, łu- 
dzić społeczeństwo takiemi obietnicami, gdy nie 
miał najmniejszej nadziei ich spełnienia. Za kil. 

„miesięcy sytuacya musi się wyjaśnić do tego sto- 
pnia, iż nie będzie dla nikogo tajemnicą. czy ar- 
tykuł umieszczony w Opinione miał jakąkolwiek 
podstawę. Gdyby się pokazało, iż podczas ukła- 
dów o odnowienie traktatu Włochy nie miały 
najmniejszej nadziei uzyskania ważnych korzyści, 
eala akcya rozpoczęta w interesie hr. Robilanta, 


4 Hr. Robilant daje zatem w ła- s 


stanu skończyłaby się na zawsze. Należy zatem 
przypuszczać, że ministeryum włoskie ma w isto- 
cie nadzieję uzyskać od Niemiec i Austryi jakąś 
cenną nagrodę w zamian za dotrzymanie przy- 
mierza. 

Przedewszystkiem nasuwa się pytanie, jakie- 
go rodzaju mogą być te korzyści, których hr. 
Robilant się spodziewa. Dzieje królestwa wło- 
skiego uczą nas, że jednoczenie całego plemie- 
nia w jeden polityczny organizm było głównym 
celem jego wszystkich dążeń, główną racyą jego 
bytu, głównem znamieniem jego rozwoju. Nie 
dziwnego, że i dziś budzi się przypuszczenie, iż 
hr. Robilant marzy o powiększeniu granie pań- 
stwa i o odzyskaniu prowincyi włoskich, odcię- 
tych od zjednoczonej Italii. 

Zbytecznem byłoby przywodzić tu na pamięć 
wszystkie objawy, świadczące dowodnie o nie- 
wygasłej w narodzie włoskim chęci połączenia 
się z braćmi, podlegającemi innemu berłu. Z dru- 
giej strony nie ulega wątpliwości, iż w chwili, 
w której Włochy staną się dla jednego ze swych 
północnych sąsiadów niezbęduym sprzymierzeń - 
cem, samo poręczenie całości obszarów nie wy- 
da im się już dostateczną zapłatą za ich pomoc. 
Jeżeli które państwo europejskie, to właśnie 
Włochy mogłyby się jeszcze przez długie lata 
obejść bez takiej poręki. 

Rzuciwszy okiem na kartę Europy, nie znaj- 
dziemy na niej państwa, któreby można posądzać 
o zamiar targnięcia się na całość królestwa wło- 
skiego. Francya może się kiedyś pokusić o roz- 
bicie zjednoczonych Niemiec, Rosya może zagra- 
żać całości Auatryi, ale trudno posądzać cesar- 


chęć czynienia podbojów na półwyspie appeniń- 
skim. Równie bezpodstawnem byłoby przypu- 
szezenie, że poręka Niemiec i Austryi potrzekną 
jest państwu włoskiemu dla uniknięcia „zgubnych 
następstw jakiejś wewnętrznej rewolucyi. Najbuj- 
niejsza wyobraźnia nie byłaby w stanie wysnuć 
prawdopodobieństwa takich wewnętrznych prze 
wrotów w którejkolwiek prowincyi włoskiej, iżby 
państwo potrzebowało szukać pomocy u dwórów 
ościennych, 

Jeżeli jednak zapewnienie całości granic nie 
wystarcza już włoskim dyplomatom, jeżeli tylko 
za cenę nowych terytoryalnych nabytków można 
sobie pozyskać ich przyjaźń, — wypada nam się 
zapytać, na którą to prowincyę zwrócono w Rzy- 
mie zaborcze zamiary. Jakąkolwiek odpowiedź da- 
libyśmy na to pytanie, każda z nich leżałaby w 
dziedzinie przypuszczeń. Przedewszystkiem nasu- 
wa się na myśl południowy Tyrol, czyli t. zw. 
Trentino. Przemawiają za tem liczne demonstra- 
cye irrydenty i niewygasły, choć usilnie tłumiony 
antagonizm rasowy. Z drugiej strony nie da się 
zaprzeczyć, że patryoci włoscy coraz częściej wspo- 
minają o Nizzy i Sabaudyi i że odzyskanie tych 
ziem może się stać z łatwością narodowym po- 
stulatem. W jednym i drugim wypadku odsłoni. 
łyby się nam olbrzymie a nowe obrazy. Tu zbroj- 
ne przymierze dwóch pierwszorzędnych mocarstw. 
opłacone odstąpieniem prowincyi; tam nowy try. 
umf ks. Bismarka: niemiecko-włoska wyprawa na 
Francyę. 

Nie puszczając się jednak drogą fantastycznych 


przypuszczeń i pozostając na realnym gruncie, 
skonstatować musimy fakt, iż dziś najskuteczniej- 


szym sposobem utrzymania się na stanowisku jest 
dla ministra włoskiego odwołanie się do niezaspo- 
kojonych jeszcze narodowych aspiracyj. 


CTAA PY CARPE Z 


| Przegląd polityczny. 


Kraków, 15 lutego. 


Prawica miała się już zgodzić na to, żeby ko- 
misya językowa wybrała ściślejszy komitet do zba- 
dania wniosku Scharschmida. Prawica za- 
mierza wybrać do tego komitetu Riegera, Troja- 
na. Madeyskiego, Czartoryskiego, Liechtensteina 
i Lienbachera, i pozostawia lewicy wybór trzech 
członków. W Izbie panów zamierzała prawica 
pierwotnie przejść do porządku dziennego nad 
wnioskiem Sehmerlinga przeciw językowym 
rozporządzeniom Prażaka — wszakże za wda- 
niem się rządu, który nie chce sprawy zaostrzać, 
od zamiaru tego odstąpiła, i głosować będzie za 
przekazaniem wniosku do komisyi. 

. Posłowie niemieccy, którzy wystąpili z klubu 
niemieckiego Izby poselskiej, tworzą nowy klub 
pod nazwą: „wolne zjednoczenie naro- 
doweów* (freie Vereinigung der Nationalen). 
Dotychczas przystąpiło 15 posłów — którzy za- 
mierzają zapomocą dość luźnej i członków nie- 
zbyt krępującej organizacyj, zjednoczyć ile mo- 
żności wszystkie niezadowolone czynniki klubu 


©- | niemieckiego. Czy im się to powiedzie, można 


powątpiewać — już dr. Roser oświadczył, że, 
na razie do żadnego klubu nie przystępuje i zo- 


staje „dzikim“. Dzienniki niemieckie, wychodzą-* 


ĉe w Czechach, są bardzo niezadowolone z roz- 
bicia klubu, na rzecz którego tak gorliwie i na- 
paene agitowały. Za to bardzo są z tego wy- 
Hi ku zadowolone organa antisemickie — z któ- 


T . . 
a Jeden np. pisze: „Niemiecko-narodowe prze- 


beral 
"mił a 


się od - k 3 
sj: td Ee — a życzeniem naszem jest, żeby 


+. apelnie i całkowicie“. 

; ti obrad ministeryalnyeh w Wiedniu, 
RAPÓTY | byjlnikowo, że zwołanie dele- 
BAETIS między PFZyspieszone, a więc na- 
ale ju P a 15 marca, jak poprzednio 

albo Q marca — i że kredyta 

. e wyższe, niż dotychczas 
Równocześnie ome dosięgną cyfry 50 
k głoszą miano sprawy ugo- 
aleea Cde} półurzędowych, 
Postąpió, że układy 


milionów. Ą 
dowe— 8] 
rokowania miały i aH 
między obu rzą0%'”. Awarte jeszcze przed 
zebraniem delegaCjJ dla spraw wspólnych. 4 


National am Nisdomość o na- 
der serdecznym liście Ce8%r*8 waj elma do 


cara Aleksandra nie O" a 
downie potwierdzoną, 0b'€8* je E 
Powód 


prasę europejską, która upatruje w niej 
Petersburski korespondent wiedeńskiej Poł, 


do chwilowego uspokojenia. 
Corr. zajmuje się w ostatnim liście przyszłą Woj- 


Podana przez 


Mogłaby mu tylko zaszkodzić, a rola tego męża :ną między Rosyą i Chinami. Rząd chiń- 


stwo austryaekie lub rzeczpospolitą francuską 0 


NOWA REFORMA. 


ski ma się coraz więcej oswajać z myślą o tej 
wojnie. Oddziały chińskie na pograniczu posia- 
dłości rosyjskich zachowują się od jakiegoś czasu 
z dziwną zuehwałoścją i niepokoją regularnie pod. 
danych Rosyi. Ministeryum spraw zagracieznych 
w Petersburgu woli jednak nie zwracać na to 
uwagi, byle tylko nie drażnić Chińczyków. Rosya 
jest przekonaną, że Chiny nie zaczepią jej nigdy 
bez pomocy Anglii; nie wątpi ona jednak, że 
Angliey zapewnili już sobie przymierze z China- 
mi na wypadek wielkiej wojny. Chińczycy mogliby 
w takim razie Wyrządzić Rosyanom nie jedną 
szkodę, zwłaszcza, gdyby silna flota angielska 
wspierała wojsko chińskie od strony morza. Bar- 
dzo jest prawdopodobnem, że Anglia przezna- 
czyła już swemu sprzymierzeńcowi kraj Amurski 
i rosyjską część Kuldży jako zdobycz wojenną. 


Swoboda przytacza treść odezwy, którą e mi- 
granci bułgarsey rozsyłają po kraju. W 
odezwie tej czytamy, że Rosya nie pragnie by- 
najmniej obsadzić oficerskich posad rodowity- 
mi Rosyanaml. — Chce ona tylko obalenia 
dzisiejszego rządu, osadzenia swego kandydata 
na tronie i przywrócenia skompromitowanych 
oficerów i urzędników na ich dawniejsze stano- 
wiska. Emigranci ogłaszają, iż w imieniu narodu 
zaciągnęli pożyczkę na utrzymanie rodzin będą- 
cych na wygnaniu a pozkawionych chleba i że 
pożyczkę tę Spłacą, gdy SIĘ znajdą u steru rzą 
dów. 


Rząd belgijski przedłożył Izbie obszerny 
alaborat, zawierający wyszczególnienie wydatków 
nadzwyczajnych na ceļe wojenne. Dowiadu- 
jemy się z lego, że ufortyfikowanie linii rzeki 
Mozy ma kosztować ogółem 24 milionów fran- 
ków, a zaopatrzenie piechoty w nową broń pal 
ną 15 milionów. W roku bieżącym potrzebuje 
minister wojny tylko jednej trzeciej części po- 
wyższych kwot. Minjsteryam żąda nadto kredytu 
na wzmocnienie Tóżnych fortów w całym kraju, 
przeważnie w PASMię nadbrzeżnem. 


Do Rzymu nadszęgł nareszcie dokładny raport 
gen. Gené 0 bitwie, stoczonej 26 stycznia pod 
Saati. W wilię tego dnia ukazało się w pobliżu 
tej miejscowości Około godz. 11 przed południem 
w jsko Abissyńskie w sile od 5 do 6 tysięcy. 
Komendant fortu W Saati, major Boretti wy- 
słał na spotkanie nieprzyjaciela pół kompanii 
piechoty, pod wodzą porucznika Cuomo, dodaw 
szy mu do pomOCJ oddział baszybożuków. Po- 
rucznik otrzymał rozkaz oskrzydlić nieprzyjaciela 
i zmusić go do stoczenia bitwy w pobliżu fortu 
Abissyńczycy uderzyli śmiało na Włochów i 
zbliżyli się do fortu na 300 metrów. Włosi nie 
pozwolili im przyStępić bliżej; o godz. 5 zaczęło 
się wojsko abissyńskie cofać, a odwrót ten za- 
mienił się wkrótce W bezladną ucieczkę. Abis- 
syńczycy ponieśli Znaczne straty. W wojsku wło- 
skiem, licząc w to i baszybożuków, było tylko 5 
zabitych i 3 rannych. Ponieważ Boretti zażądał 
prowiantów, wysłano nazajutrz do Saati transport 
żywności pod osłoną trzech kompanij piechoty i 
jednej sekcyi kartaczownie. Dowództwo nad tą 
kolumną objął podpułkownik OCristoforis. 
W ciągu dnia nadeszła do głównej kwatery wia- 
demość, że Abissyńczycy zaatakowali ten oddział 
w drodze. Kompania piechoty, wysłana na pomoc, 
przybyła na pobojowisko już pó katastrofie. Pole 
bitwy zasłane było trupami oficerów i żołnierzy, 
którzy padali szeregami, nie ustępując ani kroku. 
Zaledwie 90 rannych uszło z Życiem. Wojsko 
abissyńskie liczyło w tej bitwie 20 000 Żołnierzy. 
Przez pięć godzin opierali się Włosi przemocy, 
w końcu zabrakło jm jednak amunieyj, 

Gen. Gené widząc, iż szczupłe jego siły nie 
wystarczą do utrzymania wszystkich pozycyj, ka- 
zał oddziałom włoskim w Saati, Wua i Arafali 
opuścić te miejscowości i wsiąść na okręty. 

Wiadom ść o tych wypadkach wywołała we 
Włoszech wielki zapał wojenny. W miastach por 
towych żegnano uroczyście Żołnierzy, odpływają- 
cych do Afryki. W Neapolu żegnał ich generał 
Bertoli-Viale. W mowie, ktorą przy tej sposobno- 
ści wypowiedział, uderzają przedewszystkiem na 
stępujące wyrazy; „Walezcie za cześć i potęgę 
Włoch tak dzielnie, jak bracia wasi wkrót- 
ce walezyć będą MOŻE w Europie." 
Słowa te zasługują na tem większą uwagę, iż 
wypowiedział je generał, którego wymieniają 
między kandydatami na ministra wojny. 


Kronika. 
Kraków, 15 lutego. 


+ Józef Patelski uczeń szkoły podchorążych, 
następnie kapitan 1 pułku strzelców pieszych wojsk 
polskich z 1831 roku. ozdobiony złotym krzyżem 
Virtuti militari, wiceprezes krakowskiego Towarzy 
stwa dobroczynności, Zinarł wczoraj w 82 roku 


życia. 
S. p. Patelski pobierał początkowe nauki w Ly- 
ceum św. Anny w Krakowie, — a w 16 roku ży- 


cia wstąpił jako ochotnik do 1 pułku strzelców 
wojska polskiego, kousystującego podówczas w War- 


a nie mogą i nie powinne znieść się z li- szawie. — W roku 1826, jako sierżant starszy 
» niemiecko-austryackiemi zapatrywania- | przydzielony do szkoły podchorążych, pozostał w niej 
yami. Liberalni i narodowcy muszę |aż do nocy 29 listopada 1830 roku — i wówczas 


dopiero zdobył sobie szlify oficerskie, — a w czte- 
ry lata potem, na pamiątkę owej nocy, otrzymał 
zaoczny wyrok śmierci przez powieszenie. 
Kampanie w r. 1831 odbył z 1 pułkiem strzel- 
ców pieszych, początkowo jako podporucznik, nastę- 
pnie od bitwy ostrołęckiej, za którą otrzymał złoty 
krzyż Virtuti milituri, jako porucznik, 8 W końcn 
w dwudniowej obronie Warszawy, jako dowódca 
kompanii i kapitan. > 
Po upadku powstania, powrócił do rodziny w o- 
kręgu wolnego m. Krakowa zamieszkałej, 1 praco- 
wał przez lat wiele na roli i jako przedsiębiorca 
rozmaitych rządowych budowli lądowych i wodnych 
za czasów Rplitej. — Czynny we wszystkich ów- 
czesnych stowarzyszeniach, mających za cel odro- 
dzenie ojczyzny, siłą własnej dłoni, w którą jedy 
nie wierzył, zorganizował w roku 1846 we swej 
wsi Kwaczale oddział powstańczy, na którego czele 
wykonał w nocy 20 lutego atak na miasto Chrzą- 
nów, obsadzone oddziałem wojska austr. — który 
jakkolwiek się powiódł, zmusił go wkrótce do szu- 
kania schronienia we Francyi. Z Francy! powrócił 
W r. 1848 wraz z emigracyą polską do Krakowa, 
8 po wypadkach podówczas w dniu 26 kwietnia 
ch, wziął się na nowo do pługa, od którego 


odstąpił dopiero wtedy, gdy wiek i niepowodzenia 
stargały siły fizyczne. 

Osiadłszy w Krakowie, pracował wiele i z dobrym 
skutkiem dla Towarzystwa Dobroczynności, w któ- 
rem przez dłuższy szereg lat był honorowym go- 
spodarzem, a następnie wice-prezesem. 

Doczekawszy się obrzędu złotego wesela z Ś. p. 
Łucyą z Czyżowskich, ciężko zapracowany mająte- 
czek rozdzielił za życia pomiędzy krakowskie insty- 
tucye dobruczynne i wczoraj po długich cierpieniach, 
oddał Bogn ducha. 

Pogrzeb odbędzie się we środę o godzinie 3 po 
południu z domu Nr. 24 przy ulicy Rajskiej. 

Skład wyrobów platerewanych głośnej war- 
szawskiej firmy Norblin et Comp. otworzyli w Kra- 
kowie pp. Jakubowski i Jarra w Rynku na rogu 
ulicy Wislnej, gdzie się dawniej mieścił handel 
Krywulta. W niedzielę odbyło się poświęcenie no- 
wego składu przepełnionego rozlicznemi artystycznie 
wykonanemi wyrobami z nowego srebra, złoconemi 
i srebrzonemi. Obok przyborów kościelnych są tu ró- 
Żnorodne przedmioty przydatne w domewem gospo- 
darstwie, a ceny wszystkich znacznie są niższe od 
«en wyrobów tego rodzaju francuskich i niemieckich 
fabryk, mie mówiąc już o wiedeńskich, których li- 
chota powszechnie jest znaną. Nowo otwor:ony skład 
rozporządzać również będzie warsztatem, w którym 
na początek przyjmowane będą do reparacji przed- 


mioty, z czasem zaś być może otwartą zostanie na 
miejscu fabryka tychże. Publiczność nasza w wła- 


snym interesie poprze i obdarzy zapewne zaufaniem 
nowy skład, który ku ogólnemu zadowoleniu wyru- 
gować powinien wszelkie bez wartości a drogie wy- 
roby platerowane obcych fabryk. 

Kencert. W piątek 18 b. m. w sali hoteln Sa 
skiego odbędzie się wielki koncert głośnej śpiewa- 
czki opery Donadio,oraz tenora Frapolli.Bianca Donadio 
oraz współkoncertant jej p. Frapolli cieszyli się za 
granicą uznaniem prasy, lecz jak zwykle wieściom 
tym nie zbyt dowierzałą publi: zność polska. Zaan- 
gażowani oboje na czas krótki do Lwowa wystęca- 
mi swemi oczarowali publiczność i krytykę muzy- 
czną, a dzienniki lwowskie z niebywałą zgodnością 
przyznają obojgu artystom, iż rozgłos poprzedzający 
ich był w całej połni zasłużonym © występie p. 
Donadio w „Dinorah* Mey:rbeera pisze sprawozd 
woa MKuryera Lwowskiego, iż śpiewaczka, obdarz 
na wdzięc ną prezencją i Niezwykle pięknym glo- 
sem, któreg: technikę Posunęłą de możliwej dosko 
nałości, poprostu zachwyciła słuchaczów, W konver- 
cie bierze udział orkiestrą 13 pułku pod dyrekcsą 
p. Hocka i p. Wiktor Barabasz, dyrektor Towarzy 
stwa muzycznego. Bilety sprzedaje księgarnia Krzy- 
żanowskiego w Rynku. 

il Towarzystwo weteranów wojskowych au- 
stryackich sklada podziękowanie pp Epsteinom wła- 
ściciełom domu w Ryuku za bezinteresowne odstą- 
pienie wygodnego lokalu oraz za pokrycie kosztów 
oświetlenia gazowego na wieczorze tańcującym, któ 
ry się odbył w niedzielę na dochód Stowarzyszenia. 

Pośpiech poczty, Jeden z : bywateli tutejszych, 
list nadany w Ternopolu, jak wskazuje pieczęć po 
cztowa, 4 b m, pomimo wyraźnego i dokładnego 
adresu, otrzymał wczoraj dma 14 b. m, Dziesięć 
dni więc trwała podróż listu 

Na śiizgawce obok ogrodu Botanicznego, jutro 
we środę, od 2 — 5 przygrywać będzie orkiestra 
wojskowa. Przy sposobności zamieszczamy cd jedne 
go ze ślizgających się otrzymane następujące pismo: 
„Łyżwiarki i łyżwiarze zanim dostaną się do ogro- 
du p. hr. Potockiego, zmiewalani są skupić się „o- 
bolem* całemu zastępowi kalek i na wpół nagich 
dzieci, a nie ma nikogo, ktoby idących używać śliz- 
gawki, w szczególności zaś kobiety od tej natrętnej 
żebraniny nwoln:ł. QCzyby właściwe władze nie 
zechciały jnż i tak po maceszemu traktowaną ulirę 
Kopernika, zaopatrzyć w stróża bezpieczeństwa, choć 
by tylko we Środy, Soboty i niedziele między 2 a 
5 godziną popołudniu, gdzie napływ pub iczności 
zwykle większy, 8 kiedy i kontyngiens żebraków 
także poważniejszą reprezentuje cyfrę ?4 

Zmarli Salomeja 2 Wędrychowskich Jordanowa 
b. właścicielka pensjoDAtL we Lwowie oraz wyda- 
wczyni pism ludowych Włościanin i Zayroda 
zmarła w sobotę w 78 roku życia, 

Julia z Chęcińskich Świderska, wdowa po profe- 
sorze, córka radcy miejskiego, Tomasza Chęcińskie- 
go zmarłą w 30 roku życia. 

Zapiski policyjne. Organa policyjne przytrzymały 
Friednera Mojżesza Za 0sZūstwo przez przywłaszcze- 
nie sobie powierzonych pienięazy, Godulę Katarzy- 
nę, poszukiwaną za kradzież, Swiątka Romana i Zie 
lińską Maryę za publiczne zgorszenie, — Isenberga 
Maurycego za kradzież pierścionka, który już zasta- 
wił; 8 osób za pijaństwo. 

Lwów, 14 lutego. (Koresp. N. Ref.) (=) Dnia 
12 b. m. odbyło się doroczne zgromadzenie Towa- 
rzystwa św. Józefa z ATymatei, a ze s„rawozdania 
tego humanitarnego stowarzyszenia dowiadujemy się, 
ża kosztem Towarzystwa pogrzebano w roku ubie- 
głym 663 osób, między tymi było przynależnych 
do Lwowa 331, zam ejscowych zaś co do wyznania 
było 409 rz.-kat., 229 gr.-kat., 8 ewang., 17 nie- 
wiadomego pochodzenia, Towarzystwo liczyło 1042 
członków. 

Wczoraj urządziło galicyjskie Towarzystwo muzy- 
czne drugi kon:ert d:roczny pod kierownictwem p. 
Hrymalego, dyrektora Towarzystwa muzycznego w 
Czerniowcach, który objął urząd dyrygenta lwowskie- 
go 'fowarzystwa pod warunkiem, że będzie tylko 
przyjeżdżał na koncerta i próby generalne. Czy bę- 
dzie z korzyścią taki układ dla Towarzystwa — 
czas okaże. Wczoraj zdobył sobie dyrygent sympa- 
tyę publiczności swoją kumpozycyą „Kobziarz*. Nu- 
mera chóralne nie wypadły jednak zadowalniająco. 

Na zaproszenie ze strony „Svkołów* czeskich u- 
chwalił wydział „Sokoła* lwowskiego urządzić w 
czerwcu r. b. wycieczkę do Pragi. Udział w nim 
wezmą wszystkie nasze stowarzyszenia gokole. — 
Ażeby zaś wyprawa ta wypadła godnie, należy Już 
teraz rozpocząć przygotowania. Przedsięwzięta pod 
hasłem braterstwa musi ona przynieść | Przyniesje 
niewątpliwie korzyści, pominąwszy. jnż okoliczność, 
że jesteśmy winni Czechom odwzajemulenie wspa- 
niałych odwiedzin, jakie nam sprawiły ich „Soko- 
ły“ w roku 1884, zlatując tłumnie do Krakowa 
na Wawel i na mogiłę Kościuszki, który to fakt 
niczem niezatarte pozostawił w naszej Ramięci wspo- 
mnienia. ( 

Przemyśl, 14 lutego. (Koresp- N. Ref.) Przy- 
gnębiające wywołujący wrażenia proces sędziego po- 
wiatowego Z Krakowca Głuszkiewiczą, oskarżonego 
o nadużycie władzy i przyjmowanie łapówek, zakoń- 
czył się dziś w ten sposób, iż sędzia Głuszkiewicz 
tudzież wieśniak Jam Wielgosz Z żoną i ekonom z 
Kalnikowa Szymański Stanisław, obwinieni o fałszy- 
we zeznania w SledztWie sądowem, zostali uwolnie- 


Kraków 16 Lutego 1887. 


ni od winy. Pani sędzina Głnezkiewiczowa skazana 
na jeden miesiąc więzienia, Marjem Kornreichowa, 
agentka Głuszkiewiczowej w Dukli, otrzymała pięć 
miesęcy, mąż jej Jankiel Kornreich trzy miesiące, 
krawiec Berger, agent domu Głuszkiewiczów, 3 ty- 
godnie, Abraham Maius, agent domu Gałuszkiewi- 
czów w Krakowcu 3 miesiące, Pesla Lachs 1 miesiąc, 
Tobiasz Grund dwa tygodnie więzienia, wszyscy za 
zbrodoię oszustwa. Nareszcie Mo,żesz Majus, brat 
Abrahama, kandydat na rabina w Krakówcu, dostał 
dziesięć dni kozy za przestępstwo oszustwa. Pani 
Głuszkiewiczowa zgłosiła się chorą i nie była obe- 
eną przy ogłoszeniu wyroku. Prokurator i obrońcy 
drowie Doliński, Kropiński i Reger zastrzegli sobie 
prawny termin do zgłoszenia zażalenia nieważności. 

Barwinek, 12 lntego (powiat krośnieński.) ( Kores. 
N. Refor.) W roku ubiegłym wprowadzono u nas 
urząd pocztowy w życie Nie możemy pojąć z ja- 
kich powodów na odaośnym urzęizie pocztowym 
wypisano: „k. k. Postamt in Barwicek". Czy ten 
urząd pocztowy dla tego uważa język niemiecki ja- 
ko urzędowy, że wieś Barwinek leży o 10 minut 
drogi od granicy węgierskiej? Sądzimy, że nie, bo 
właśnie tak bliskie sąsiedztwo Węgier, powinno po- 
służyć za wzór, jak tam przepis używania języka 
urzędowego bywa przestrzegany. 

Sanek 13 lutego. (Kores. N. Reformy.) Bawi- 
my się wybornie: na balach, koncertach, czy to 
dzień postny, czy nfedziela? za co — czekają nas 
gorzkie lamenty po śmierci i surowa pokuta! Bo 
oto: na cmentarzu sanockiego miasta, jedynym dla 
zgodnych braci Polaków-Rusinów , —bezrogi ktami 
nas wyryją, a bydło stratuje kopytami. Nie ma tu 
żadnego ogrodzenia, ani śladu porządku, kto i gdzie 
choe kopać doły, Żadnej drogi, błota tamują przy- 
stęp Zaiste! biedniśmy i pożałowania godni, acz 
stokroć biedniejsi od nas mieszkańcy podziemia — 
bez litości i miłosierdzia nawet u tych żyjących, 
którym dali życi-! Czyżby tu nie było wiary? czy 
brak czci i poszanowania dla godnych tego, kości 
ludzkich, 

„Wygnańcy. Sąd okręgowy lubelski skazał na 
wieczne wygnanie z granie cesarstwa i królestwa 
za samowolne opuszczenie kraju nasiępujące osoby: 
ks. Aleksandra Masiejewicza, b proboszcza 
parafii w powiecie zamojskim; Zofię Lebiedyń- 
ską, żonę ks, Bazylego Lebiedyń kiego, b. probo- 
szcza parafii grecko un ckiej w Szychowicach; Stefa- 
ua L«biedyńskiego, brata wyżej wymienione- 
go księdza; Aleksandrę Mosiewiczową, żonę 
ks. Jana Mosiewicza, b, proboszcza parafii grecko- 
uniskiej w Gołębiu, pow, hrubieszowskim i księdza 
Sew ryna Pomsińskiego, b proboszcza grecko- 
un ckiej parafii Sol, w pow. biłgorajskim, 

Bal polski w Petersburgu w niesłychany, na 
całej szpalue druku rozlany zapał wpr wadził spra- 
wozdawcę Nowoje Wremiu. Pismo, mające zawsze 
tylko nienawiść i obelgę dla wszelkich cbjawów ży- 
cia polskiego, balem tym zachwyca się więcej i bar- 
dziej chyba, aniżeliby to mógł vczynić ktokolwiek 
z Polaków. Początek sprawozdania to same wykrzy- 
kniki: „Co za piękności! Jakie brylanty! Co za 
wspaniałość strojów! Paleia moja za_uboga, za mało 
posiada jaskrawych barw dla tego czarodziejskiego 
obrazu !“ 

Jakiś „jeden z najsympatyczniejszych* poetów ro- 
<yjskich stał na tym baln pod kolumną w słodziem 
zapomnieniu — w ekstazie artystycznej, utkyiwszy 
wzrok na iście z białego marmuru wykuć cudowne 
ramiona i był obojętnym na wszys SK i 
moiał w tej chwili v rzeczywistości. Spraw 
choć wyznaje, iż nm jesi dE i yb sa 
mych wrażeń. A wrażenia te wywołały już tylko 
w sprawozdawcy + nie w „jednym z najsympaty- 
czniejszych* poetów takie np. refieksye: „Dziwnem 
jest, że u Polaków właśnie powstał i rozwinął się 
mazur, taniec, tak pełen zwycięskiej siły i tęży- 
any". 

Niektóre z pań polskich wymienia sprawozdawca 
po nazwisku, również zachwycony ich wdziękiem, 
urodą, uprzejmoś:ią i tnaletam . powiada np „Pani 
Sz., dobrze znana Fetersburgowi ze swoich tualet 
i zwycięstw, opiewana w pewnym cygańskim roman- 
sie — była w białym jeiwabnym balowym stroju, 
przybranym z przodu w jedwabne kwiaty*. Wogóle 
powiada — iż były piękności wszystkich gustów 
i wszelkich wymagań, blondynki z niebi-skiemi o- 
czami, niewinnemi jak Gretchen, do spotkania z Fau- 
stem naturalnie; brunetki z czystemi kłasvcznemi 
profilami Diany lub Minerwy, to znów małe „pul- 
chne* z rozkosznemi ramionami. Ubawił się sprawo- 
¿dawca doskonale, nam z obowiązku wypada tego 
rodzaju zachwyty zanotować, dodając, iż jak się o- 
kazuje bajpewni-jszym sposobem pozyskania wzglę- 
dów organu pana Suworyna byłoby urządzanie ta- 
kich balów częśsiej. 

„Apuchtiniada.* W Petersburgu w teatrze ma- 
ryjskim w czasie antraktu wydawca Now. Wrem 
uległ wypadkowi, który Now. Wrem. tak opisuje: 
P. A Suworia wracał właśnie z fu uoir'u do swo- 
jej loży, gdy w tej chwili przyskoczył do niego ja- 
kiś jegomość i powiedziawszy: „mam z panem do 
pomówienia* tudzież kilka słów niewyraźnych, ude- 
rzył uapastowanego w kark i natychmiast umknął 
przez korytarz tak, że p, Snworin nie mógł doj- 
r:eć jego twarzy. P Suworin z porzątku sądził, że 
napastnik był waryatem, ale znajdujący się obok 
artystu-rys-wnik, Karazio, poznał w tym jegomościn 
adsokata Kiszeńskiego. który prowadził sprawę pod- 
daneg» tur-ckiego Berga z Now. Wrem. P. Ki- 
szeńskij tak szybko Zniknął, że wszelkie p szuki- 
wania w teatrze okazały sę dsremnemi.* 


Podziękowanie. Właściciel Firmy Semeniuk et 
Wolniewicz pierwszej galicyjskiej fabryki mydeł 
w Gerlicach, (do którego o przyczynienie się do 
fantowej loteryi na korzyść ubegich chorych wcale 
SIĘ nie udawałam) ofiarował z pełną szlachetności u- 
przejmością, cheąc przyjść w pomoc ubogim oier- 
piącym 60 funtów mydła na wentę, a oprócz tego 
wiełką ilość mydła do rozdania pomiędzy ubogich. 
Rozrzewniający to zaiste uczynek miłosierdzia wy- 
wołujący najserdeczniejszą wdzięczność tak ubogich 
jak i całego Tow. św. Wincentego à Paulo. 

Wsparciem to wielkiem dla biednych potrzebnych! 
Bóg też pewno sowicie ten hojny datek nagrodzi 
p. Wołlniewiczowi, który też niepospelitą dla kra- 
ju położył zasługę wzorową swą pracą zakładając 
jedyną dotąd (o ile wiem) u nas istniejącą Fabrykę 
znakomitych mydeł. Słusznie p. Wolniewiczowi na- 
leży się nie tylko cgólne uznanie, ale i gorliwe 
poparcie tego tak pięknego i pożytecznego krajowe- 
go przedsiębiorstwa, 

Z powodu licznych zajęć przy wencie wyrazy 
te podzięki choć trochę zpóźnione nie są mniej głę- 
bokie i szczere, 
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# Jeszcze więc za nieocenioną tę ofiarność najser= ludowe i cztery komedye. Przy każdym utworze za- | cząc na przyszłość ekonomiczna kraju, nie należy 


Dziś notujemy za 100 kilo loco Lwów. czasowe kjerownictwo skarbu prezydentowi mini- 


AG NY w . ge „|pisana ilość jego wierszy. Sumu ogólna 61 968. — |zaniedbywać także przemysł 1 jest | Pszenica gotowa 850 9 —|strów Tigyy — ; ? i ini 

deczniejsze Bóg zapłać, w imieniu ubogich i Tow . m AE. ozbSczE2 kilka mtworów obe- | więc | Pietać y a Obowiązkiem i żyto gotowe RE fi ars Cg trzecie powierza zarząd mini- 

om. św. Wincentego A Paulo. og ; diadi dh PN. ein cc SPE nkach dalszej egzystency ; ; * a spraw wewnętrznych ministrowi a latere 

S. kr. Morstinowa enie wydanego tomu, dowiadujemy się, że już bli-|i rozwoju przemysłu — i po za tę miarę, na jaką | Owies: " 525 57%5|Orczyajgin. : 

Wicerrezegowa tegoż Tow. |sko od pół wieku oddaje się niewdzięeznemu zawo- | obecny stan przi mysłu krajowtyo może zasługuje, | Jęczmień browarny 628 725| Berlin, 15 jutego. Według Post na zapytani 

pr dowi wierszopisarskiemu. W jednym z swych utwo- | gdyż nie należy o tem zapominać, że pierwszym Groch 575  9:20|posła Eynerna: jak się ma rzecz z wójną pe 

2 PS rów sam go nazywa „niewdzięcznym zawodem — | obowiązkiem jest zaprowadzić, utrwalić i rozwi- Wyka 520 575 |pokojem? odrzekł ks. Bismark: „O tem cd 

Repertuar teatru krakowskiego: ale w Improwizacyi do czytelników (str|jać przemysł rodzimy. Bobik - 5— 570jpan tax samo dobrze, jak ja Obecnie mamy po- 

R przed. | ami: Co do przywozu bydła — minister podziela |Koniczyna ez-rwona 40— 52 = |kój. lecz popatrz pan ną przygotowania wojenne 

We czwartek: trzecie abo gg ub Skreślę wam obraz — mego żywota : w zupełności zdanie mowey poprzedniego, MO'| = biata 40— 80 |we Francyi, na budowę baraków, na Boulangera 

stawienie: „Owiartka papieru“, Enan i pan Czeka mnie boleść, a was — sromota, nowicie, iż zezwolenie na wolny przywóz narazi. | p Eaka | 5 „. B0— 62 — [na krzyki ligi patryotycznaj, odzywające się z] 

aktach Wiktoryna Sardou — ły Gdy pieśń ma waszych sere nie rozpali, łoby hodowlę krajową na wielką konkurencyę. | Spirytus za 10.000 itr, pret, gotowy 24:50 25— |lat szesnastu, a dowiesz się pan, czy mamy się 
Lubicz wystąpią w stwie Em: Wojnowskiej. Gdy nie wezwiecie -— bym śpiewał — dalej? | Lecz nie w tem tkwi rozwiązanie kwestji, SN ="—- O „A | Eo obamiat Frangyi*. x A 

na — 


W sobotę: 
(wznowione) „Przyj 
aktach Adama Asoy 


aci-lo Hioba“ Komedya w dwóch 
ka i po raz pierwszy „Kome- 


Biedny śpiewak bez słuchacza... Czy nie lepiej 
zatem byłoby powiedzieć za poetą z Ozarnolesia: 
„sobie śpiewam — nie komu“, 


raczej w tej okoliczności, iż tylko część bydła bę- 
dzie mogła być wpuszczaną Z tego powodu, iż 
Rumunia nie posiada jeszcze dotąd żadnych do- 


Ostatnie wiadomości. 


Berlin, 15 lutego. W Radzie zwi 
no wczoraj uchwalić ogłoszen e 
oblężenia w Szczecinie. 


ązkowej mia 
małego stanu 


j i da- a a 
dya Konkursowa“, komedya w jednym akcie Ada — „Taras z Worochty“, powieść dra Juliusza brze zorganizowanych instytucyj weterynarsko- mp He Berlin, 15 lutego. Twierdzą tu, że Rada związ- 
ka LA Przedstawienie popołudniowe; Turczyńskiego, zamieszczona przeszłego roku policyjnych, oa ANY R bryki broni m Pa ELA I, M 2a RAŃ A się na wniosek pruski, aby maly 
ŚR Obraz ludowy ze śpiewami i|w fejlstonie Nowej Reformy i w Ateneum warsza- Inny mowca, Enyedy, twiertził, że interesa] ciel tabory Ją wyrabiającej obejma jj, enia rozciągnąć na Szczecin. 


„Noc Świętojańska *. 
tańcami w czterech aktach Adama Staszczyka mu- 
zyka Kazimierza Hoffmana. — Początek o godzinie 
w pół do czwartej. 

Przedstawienie wieczorne: „Złodziejka* sztuka w 
pięciu aktach a 8 odałonach przez E. Grangé i 
Lambeit-Thiboust. — Początek o godzinie siódmej 
wieczór. 

O godzinie 10: Wielki bal maskowy w sali 
redutowej z nowym programem Między innemi wy- 
konanem będzie: „Pospolite ruszenie czyli pochód 
armii zbawienia przyszłości* oraz „Porwanie Twar- 
dowskiego na Krzemionkach“ produkeya ekwilibry= 
styczna na drnćlanej linie. O godzinie 3 premiowa= 
nie masek. Najpiękniejsza maska otrzyma bilet abo- 


wskiem, znalazła tłómacza na język niemiecki i jak 
się dowiadujemy, drukowaną będzie w jednem z pism 
niemieckich. 

— W Warszawie pewien fanatyczny wielbiciel 
utworów Jerzego Sanda (Aurory Dudsvant) posta 
nowił wydać wszystkie powieści znakomitej autorki 
w polskim przekładzie. Ponieważ niektóre romanse 
wóalu nie są tłumaczone, innych zə% przekład był 
lichy, więc poprawną edycyę, wespół z wydawcą, 
ma się zająć jedna ze znanych tłumaczek. Najlep- 
szym dowodem, iż wielbiciel Senda nie czyni tego 

 mbudek spekulacyjnych jest fakt, iż na ozdobne 


wydanie poświęca on około 5600 rs., tak, aby ce- 
na tomów była jaknajniższa, 


Węgier nie domagają się koniecznie zawarcia trak- 
tatu handlowego % Rumania Wprawdzie każdy 
rozsądny polityk na Węgrzech pragnie przyja” 
znych stosunków politycznych z sąsiednią Rumu- 
nią, atoli miara ofiar ekonomicznych dla wzglę- 
dów politycznych już się wyczerpała. 

Na to odparł minister, że dotychczasowe ukła- 
dy miały jeden tylko cel t. j. zbadanie czy mo- 
żebną jest podstawa do właściwych układów. Ten 
cel osiągnięto. Co do stropy politycznej zaś 3% 


cnie karabiny repetirowe dla armii austryackiej, 
zamówił w tych dniach w zakładach fabrycznych 
w Ferlach różne części składowe, potrzebne 
do wyrobu 200.000 karabinów. 


Z polecenia prokuratora przy najwyższym try- 


bunale cesarstwa niemieckiego odbyły się w tych 
dniach w Sztrasburgu liczne rewizye. 
Powodem tych rewizyj miało być doniesienie o 


S 
t 


dzi minister, iż dobre wzajemne stosunki polity- | ryngii. 


przy wojnie ekonomicznej. 
dez 
dodał 


czne są niemożeł 
Na to twierdze 
„a Niemcy *, dlatagi 


tosunkach, jakie francuske liga patryo- 
ów utrzymuje z mieszkańcami Alzacyi i Lota- 


Gazeta Kolońska zapewnia, że uzbrojenie 
wały się liczne głosy: |armii niemieckiej w karabiny maga- 
minister, że handlowy |zynow e wkrótce będzie ukończonem. Już w je- 


Berlin, 15 lutego. Nowemu parlamentowi mię- 
dzy innemi waż - | ; è 
f eaan nami przedmiotami treści handlo- 
wo-politycznej będzię R oześłożonacantoicE 
odnowienia traktatu kandlorh, 2 ( łożony: projekt 
grami. Podług Nut. Ztg. = M $ Austro - Wg- 
towania w celu porozumienia Pi HAEN sig przygo- 
wych między sobą względem Ag, ów związko - 
w tej sprawie wypadnie zająć owiska, jakie 
mentu. wobec parla- 
Berlin, 15 lutego. Według Nat. 
leży oczekiwać żadnej proklamacyi 
powodu wyborów do parlamentu. 
Monachium, 15 lutego. Podług Neust. Nach,, 
ogłoszenie noty kard. Jacobiniego stało się na 


Ztg. NIE wę. 
cesarskiej z 


- AEUĄ ień popołudnio-| Bibliografa. (Historya literatury), siosunek monarchii do miec nie jest wojnąlisjeniśrwa:órozdziaszo 100000 SMD Maj bab) bezpośredni rozkaz papieża, Gdyby centrum trwa- 
Aj na dzieleiige przedatawicniipop — Bełeikowski Adam dr. oomai lite- ajj - sicie Polityczny = z pe-| pomiędzy wojsko, a do dnia 19 b. m. znajdzie |ło nadal w opozycji, wówczas Ra M 
W nauce: „Larik* na benefis pana Rygera— ratury on 1886. Poland (The Athenaeum). Lou- czy? 4, Bdyby innym ył stosunek ekonomi- się w jego rękach 250.000 karabinów nowego sy- wy więcej stanowczy głos papieża, aby zapo ń z 
„Lilla Weneda* na benefis panny Kałożyńskiej -— |don 1887. h? x stemu. W ciągu kilku miesięcy zaopatrzenie całej | przynajmniej imperatywnemu mandatowi wybor- 
„Nie wypada“ przez Wołowskiego i Kotarbińskie- m Bogusławski Wład.: Wojciech Bogusła- Wykaz å B armii ma byé faktem dokonanym. _ |eów przeciw septennatowi. ! 
go na berefis pana Siemaszki. — „Francillon* | wski, życiorys, (Str. 91) Warsz. 1887. agni W Baa peczty | telegrafu w Krakowie| Wiener Alig. Zig. zamieszcza telegram, zawie- Paryż, 15 lutego. Journ. des Deb. donosi z 
przez Dumasa na benefis pani Hoffman. — „Hra- | — Chmielowski Piotr dr.: Polska w pieśni GTE si ciagu roku 1886 nadano na pocz-|rający bliższe szczegóły o aresztowaniach Nancy: Liczne patrole „nie aiegkie pojawiają 
bina Sara“ Ohneta. — „Krawiec damski“ (Tailleur Deotymy (w Ateneum) Warsz. 1887. wie 226.442 listów poleeouych, — |W petersburskiej szkole marynarki. jsię na granicy niemieckiej, jak mówię w tym 


pour Dames) Meilhaca i „Pięć palców p. Birouk* 
(Les cing Doigts de Birouk) Decouriella. 
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Wiadomości nankowe, literackie 1 artystyczne, 


Z Akademii. Komisya historyczna i komisya lite- 
racka odbywały wspólne posiedzenia 20 listopada 
r z. i 8 lutego b. r., na któych dokonano wybo- 
ru biura obu komisyj i powzięto uchwały vo do 
wydawnictw na rok beżący. Z publikacyj komi- 
$yi bistorycznej wyjdą w tym roku drukują- 
ce gię lub bliskie ukończenia 4 tom Archiwum ko 
misyj, 2 zęść 2 tomu korespoudencyi Hozyusza, 

tom Kodeksu Małopolskiego, wyd. przez dr. Pie- 
kosińskieg., Indrx aktów politycznych z 15 wieku 


= Mazanowaki Antoni: O krytyce literackiej 
w Niemczech (jak wyżej) Warsz. 1887. | 

— Tretiak Jóż.: Stosunki i pieśni miłosne Mi- 
ckiewicza w Odes ie. (w Przew.d. nauk.) Lwów. 
1887. 

tęki e ak Teodor: Krzysztof Warsze- 
WIEKI —1603 ij dzieła, Monografia hist.- 
lit, Warsz. 1887, "<a WA” 

Er Tea Wenecya, poemat historyczno -polity- 
canyi koea XVI wieku, (Biblioteka zapomnianych 
poetów i prozaików polskich XVI — XVIIL. w. wy- 
dawana w 108 egzemplarzach. Zeszyt I.) Warsza- 
wa 1886. 


Dział ek 


onomiczny. 


214 995 listów pienię% 
98.753 przekazów 

12.982 wkładek po 
tą 2.514.632 złr. 


Dla Krakowa do dir 1 szło 184.692 
syłek wartościowych, 170.178 przekazów pocztowych 
do wypłaty w kwocje 3 AAC zr. 49 et. — 
i 4189 asygnat pocztowej kasy oszczędności do WJ- 
płaty w kwocie 727 723 złr 4 ct 

Dochody poczty i telegrafu wynosiły 
ze sprzedaży znaczków postaci 
87 et., z opłat portoryum za zwykłe 
złr. 31 ot., 2 opłat poczty wartościowej 69 109 złr.. 
z opłat za fachy i dor 
ct, z opłak ekspedycyj 
nadane t: legramy 35.810 


nych j posyłek wartościowych, 


cztowej kaay oszczędności z kwo- 
76 uf at, z 


wr. 


gazet 768 złr. 70 ct., za 
złr. 67 ct. Raze 


O spisku w tej szkole dowiedziały się władze z 


ęczenia gazet 340 złr. 35 UEA LAPA NELS "| a 


Z kwotą 1.744.242 złr. 75 et.,|przejętych na poczcie listów. Spisek ten rozgałę- 
` ział się i na inne zakłady naukowe nietylko w sto- 

licy, lecz także w Charkowie, Kijowie i Odessie. 
Po stwierdzeniu tego stanu rzeczy zawezwał mi- 
nister Arsenjew uczniów marynarki do apelu. — 
Równocześnie rewidowano papiery w pokojach 
uczniów; u jednego z nich, noszącego książęce 
nazwisko, znaleziono listę spiskowców. Młody 
książę, słysząc surowe wyrzuty z ust admirała. 
1886 |roześmiał się głośno. Odprowadzony za karę do 
144 258 złr. | Więzienia, odebrał tam sobie życie. Inni utrzy- 
listy 3.168 | muja jednak , że zranił się tylko ciężko wystrza- 
łem z rewolweru. 


morru 


» 5515 | Telegramy „Nowej Reformy“ 


celu, aby przeszkodzić licznemu zbiegostwu z 
Alzacyi i Lotaryngii od czasu, kiedy zaczęły się 
pojawiać pogłoski wojenne. Rząd francuski roz- 
kazał w razie, gdyby takie patrole przez pomył- 
kę wstąpiły na ziemię francuską, aby takie na- 
ruszenie granicy poprostu wziąć tylko do wiadłę- 
mości, a do Paryża dać znać dla zarządzenia re- 
klamacyi dyplomatycznej. 

Londyn, 15 lutego. Izba gmin odrzuciła pod- 
CZAS rozprawy adresowej 198 głosami przeciw 
96 poprawkę o kontraktach dzierżawnych rolni- 
czych w Szkocyi. 

Rzym, 15 lutego. Senat ukończył rozprawę 
budżetową. Arcybiskup w Rawennie, kard. Cat- 
tani, umarł. 

Zanzibar. 15 lutego. Stosunki między Portu- 
galią a sułtanem Zanzibaru zerwane z powodu 


«ki ; łr. 91 ct nieporozumień o kawał ziemi, o który upomniał 
Wyd. przez prof Lewickiego; kosztem oddzielnych g x | | EmO 

: m T ae 00: A Obrót głównej kasy E osi? 9,024.783 się gubernator portugalskich posiadłości wybrzeża 
uuduszow ogłoszono już Lauda Ziemi Dobrzyńskiej] Układy traktatowe z Ruwunią idą — jak z ka- À Y pocztowej wyn i P; j j h okretów portugal- 
Wyd. przez p. Kluczyckiego, ukażą się wkrótce zr 98 et. (Prywatne. ) Mozambique. Kilka wojennye GW AUG 


(spóźnione) Batoriana przez ks. Polkowskiego, Roz- 
Pocznie się zaś niezwłoczuie druk Dyaryuszów sej- 


mienia. Komisarze rumuńscy z ministrem Stour- 
dzą na czele jak odjechali, 


tak nie o ich powro- 
cie nie słychać. W styczni p 


Telogramów w roku 1886 nadano W Krakowie 
48.738, dla Krakowa do doręczenia nadeszło 53.225, 


Wiedeń, 15 lutego. P. Grocholski przybył 


skich odpłynęło do Tungi. 


u zapowiadano ich po- w. dziś na posiedzenie Izby. mamma 
mowych z czasn Zygmunta III wyd. przez prof | wrót napewne na dzień 28, a gdy ten termin|d*l 19%tych przetelegrafowano 763 480. Delegacye wspólne będą się naradzać de po- 
Augusta Sokołowskiego, jesienią rozpocznie się druk | minął, twierdzono z wszelką stano jeść sią , żej „Lwów, 14 lutego. (=) (Koresp. N. Reformy). wr ika i p Kursa telegraficzne. 


2 tomu Codicis epistolaris ssec. XV przez prof, 
Lewickiego Innych wydawnictw, prócz tych już da- 
wnlej uchwalonych lub rczpeczętych, nie pozwalają 
nateraz rozpoczynać fundusze komisyi. Przewodni- 


czącym komisyi wybrano hr. Tarnowskiego, zast Pn KS że iz i zjawiło się tylko 13- 7a oprawoadamia komitetu wy AA AR: Ty tykuł dzi jk” 
c Ą Szosa okładnie w Wiedniu, cze tatra We ‘| zjawiło sig. A 7a = e r . Inspirowany artykuł dzien-| 7; - m 
cą jego p. Piekcsińskiegn, sokratarmam a” Aa dają a w czom nawzajem ustępują , miała przyjść |Pfywa, że w r. 1886 liczył oddział 101 członków, | nika Post pisza: A Aaen i Metzu będzie PS BR diug er apiofaçh VRG 
akiago, Komisyi literackiej, uchwalono, |do przekonania, iż się nie da zawrzeć korzystne-| Y Slągu reku wystąpiło 20, a przystąpiło 3. Czter- zaprowadzony stan oblężenia, jeżeli Alzacya i Lo- j t kak ga 0 5 A 79 | 90 
po ukończeniu druku tomu Poetów łacińsko-pol-|go dla niej traktatu. dziestu sześcin członków zobowiązało się opłacać taryngia przy wyborach do parlamóntu okaże u- gi RE. RED ARE) tu zę” 109 | 20 
skich, obejmującego utwory Pawła z Krosna i Janaj Ta niejasność połsżenia, zwłaszcza ze wzlędu|"ocznie wkładkę łącznie 878 złr. — W ciągu roku | 5 e bienie dla Francji życzliwe 5° ah a Raz ia Uk A: 55 
2 Wiślicy, wyd. przez p. Krnezkiewicza, rozpocząć | na niepewność powszechnego stanu politycznego zajmował się oddział sprawą popularuych odczytów i ka: . Akcye ban e €8 E A k 
druk V tomu Archiwum Komisyi, w którym będą|w całej Europie, a szczególnie nad Dunajem, dla włościan, sprawą urządzania kursów rolniczych (Z biwra espondencyjnego.) Akcye kredyto LTE art 
Pomieszczoue protokóły komisyi do układania ksią- | dała powód do dnożnić tej sprawy w Sejmie dla wykształconych gospodarzy praktycznych, HI Wiedeń, 15 lutego. Obydwa rządy przedłożył Londyn AE p 
tek elementarnych, wypisy z metryki uniwers. Ba węgierskim d. 10 b. m. podczas rozprawy ze zaprowadzenia spółki zabezpieczeń bydła it dziś obu parlameutom Żądanie adu z Srebro . |<: sd Wi x z = 
żylejskiego, zebrane przez dr. Kalienbacha, statuta nad bndżetem ministerstwa handlu Sprawa ta * ą akistarch wniosków a" pouer at sprawienie przyborów jį rTneżt inw 20-to PO RB az: =. 6) 04 
Ursy Jerozolimskiej przez dr. Karbowiaka, księgi | jest bardzo ważną dla Galicyi, szczególnie ze| 4 Wniosek dra Rutowskiego w dada „R dla obron krajowych i Pospolitego enii e eblku Gieióć ża 100 m. | 62| 96 


nacyi polskiej w Padwie przez p. Windakiewicza. 
chwalono również zająć się nporządkowaniem aktów 
Komigyj ednkacyjnej, którą to pracę zorganizować 
Podjął się członek komisyi prof. German. Przy wy- 
borach wybrano przowodniezącym hr. Tarnowskiego, 
Zastępcą p. Wisłockiego, sekretarzem p. Zakrzew- 
skiego. Wreszcie uchwalono przedstawić Wydziałowi 
I akademii do przyjęcia czterech nowych członków 
omisyi, : 

— 61 968 wierszy! Z drukarni Anczyca w Kra- 
kowie wyszedł świeżo nakładem autora „Zbiór 


przybędą 10 lutego. Teraz i ten termin minął , 
a 0 powrocie ieh nie słychać, Za to w tymże 
czasie były pogłoski, że komisarze rumuńscy nie 


wzlędu na warunki dowozu bydła rumuńskiego. 
Pod tym względem interes yi jest równy 
interesowi Węgier. 

Do poruszenia tej sprawy dał impuls hr. Ka- 
rolyi, oświadczając, że skłonność do ustępstw 
na rzecz Rumunii, mogłaby się siać nader zgu- 
bną dla ekonomicznego stanu Węgier. Wpraw- 
dzie dowóz surowych produktów rolniczych nie 
byłby tak zgubnym, bo zboże rumuńskie „można 
na Węgrzech przemienić na mąkę lub spirytus, 
dwa towary wywozowe, jednak przywóz bydła 


Wczoraj odbyło się Walne Zgromadzenie oddziału 


wodnictwem p. Lekczyńskieyo. Nie wiele zaintereso- 
wania zdradzili członkowie oddziału, gdyż na 8 


aoi zagrażaj orzelnietwu gali 
wego apana avec ai wnieść na uajbliższem 
walnem zgromadzenia Rady ogólnej. aby wezwała 
wszystkie oddziały do wspólnej 2 nią obrony zagro- 
żonego Przemysłu, A - 

rzy Nowych wyborach wybrani zostali: pre- 
zesem p. Lekszyński, zastępcą p. Głowacki. — 
Członkami Rady zostali pp. Au, Karpuszko, Lubo- 
męski, Maślauka, dr. Rutowski, Rylski, Wiesiołow- 
ski, Rada przybrała pp. Kahanego, Tynieckiego i p. 
Zielcnkę na sekretarza. W końcu wybrano 4 dele- 


Á Bruksela, 15 lutego. Król wysłał hr. Lalainga 
lwowskiego Towarzystwa gospodarskiego pod prze- | ġo Haagi w misyi specyalnej, aby zawrzeć przy- 


mi 


W austryackiej połowie mo 
dyt 12,011.655 złr, w W 
Sejm węgierski przekszał 
komisyi wojskowej i skarbow 

Wiedeń, 15 lutego. Motywa 
dowego o kredycie dla pospolite 
wią, że żądanie tego kredytu je 
stępstwem ustawy o pospolitem 
ciężkiem niedbalstwem, « 
dzeń wszystkich 


nie rozwoju siły wojskowej nie 


państw euro pej 


erze obronne Belgii z Holandyą na wypadek 


narehii wynosi kre- 
terzech 7,460.000 złr. 
Rp tego kredytu 
do wniosku rzą- 
g0 ruszenia mó- 
st naturalnem na- 
, Tuszeniu. Byłob 
, gdybyśmy: Wobec E 
skich w dziedzi- 
starali Się 0 za- 


Nagieldzie wieceńnskkiecj 


——— 
Kurs w wal. 
| austr 


dnia 15 lutego 1887. 


See 
Odpowiedzialny Redaktor : 
qadeusz Romanowict. 
Wydawca: Mr. Lesław Boroński. 
| O 


Rubryka „Nadesłane“ nie pochodzi od Redak- 
cyi, która też żadnej odpowiedzialności za nią 


y i i : tów i zast lne zgromadzenie Rady 0-| opatrzenie i ewentual } ; 
oezyj“ J. A. Sosnowskiego. Tomu pierw-|rogatego byłb : : la hodowli na galow 1 Zastępcę ną walne i j az entualne zużytkowanie NE, 
A Część pierwsza (169 stron). Po kurtce tytu- Beradi. "Wazslkie wygląd, A e jakkol- Ertani aae 9 A T we AE Simi o SĄ m LEWSĆ przy MOG 
a ka: Tydzomictwa Poezyj Je= via 8 nie WZ wać się zbyt da- Pp. Ku iekiego, a , pokojowym rozwoju, dlatego starania ną O mene 
rzego A. Sosnowskiego, nakładem autora przedsię- | leko, by nie narażać: ży wodnych ekonomicznych gu Rylskiego i Mykitę j ko zaejęPo$. s o oacjak skierowane jest ku alrzymai, Fi i 
Wziętego, w Krakowie w drukarni Wł L. Anezyra |interesów i warunków ekonomicznej egzystencji SCR 4 o ak re pi chauSimy — jak każde inne pań - a 
l Sp. złożonego, w ośmiu tomach zawartego, a sta- Węgier. Ceny zboża w Banku rolniczym we | Poe o A i nie chee wyrzec się swych interesów 
Rowiącego w ogóle 61.968 wierszy rymowych*. —| Na to odpowiadając przyznał minister handlu, AE: i À o, ać EW a. Tonie być gotowymi do wszelkich ofiar w Berta Dembitz © Kraków 
wykazu tego dowiaduj. my się o treści tych ośmiu | hr. Szechenyi, iż jakkolwiekby ważnemi byly]  Więc*l pokojowe kasao A naszych Pó nio da AS bronienia monarchii ner 
tompo o iewiętnastu części. Ozęść pierwsza I-go] względy polityczne, przecież dla nich nie można j c-nym wywała ac e A DALE je. Wiedeń, 16 [ni (Wio Voyé Wy palkoa Leopolda pony Stryja 
Ba Obecnie wydana, zawiera „Poezje wstępne, | na szwank narażać ekonomicznego bytu kraju. targach; EE pe" Olza; usposobienie nacyę radcy RA GP, a PIĄ nU- ps j 
stanami O ryke czysig, poezye różnorodzajowe, | W tej mierze zgadza się minister z przekonania- a arii dine: du krajowego nà Butokinie OWA ke ua r a 
"w tee wierszy 4582*, Dal-ze tomy zawierać |mi poprzedniego mówcy. ka WEZ a jakości, która dochodziła do 935| Buda-Peszt, 15 lut E ann 
$ lą oprócz poezyj lirycznych, dydaktycznych, opi Różni się jednak o tyle, iż jako minister nie P zenica ce n ' = Nar. — 0 ZY | Bad : , utego. Dzisiejszy dziennik u- 
wyeb, okolicznościowych, humorystycznych, fanta- | czuje się być powołanym do tego, by zawrzeć |loco Lwów, cofnęła "Na owies us osobienie $ de, elena Aray listy odręczne cesarza. Je- Z. | 
YJ it. p. poemata historyczne i spółozesne, ludo- |traktat jedynie ze stanowiska rolniczego, gdyż je-| muje się w cenie. — 7 <po- | den_z nich zezwala na dymisyę hr. Szapary'ego 


we powieści it. d, dziesięć tragedyj i dramatów 
(PO większej części bistorycznych) cztery plnia 


go obowiązkiem jest starać się 0 wyrównanie 
wszelkich sprzecznych interesów i dążności. Ba- 


kojne, inne prodvkta bez obrotu, -— Na nasiona 
usposobienie niezmienue, 


wśród zupełnego uznania 
łalności i znakomitych usłu 


zbawiennej jego dzia- 
6. drugi oddaje tym- 
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Kraków, 16 Lutego 1837. 
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